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K U R Y E R  L I T E W S K I
w W ILNIE w SOBOTĘ DNIA 22 STYCZNIA V. S. 181ĆROKU.

WIADOMOŚCI KRAJOWE
Gazeta Senacka, dnia 8 stycznia z Petersbur­

g a  datowana , zawiera Naywyższe rozkazy Jego 
Cesarskiey Mości, z których:

W datowanym d. 15 grndnia roku zeszłego 
(18.15), przybyły do R ossyi z byłym Hospodarem 
Xifstwa (Po: [ k ie g o , Xiazgciem Ip s y la n ty m , t a ­
meczny Bojar, Alexander N e g r i,  mianowany zo ­
stał Rzeczywistym Radzcą Stanu . i przeznaczony 
do służby Cesarstwa Rossyyskiego , w kollegium 
Państwa stosunków zewnętrznych , z pensyą od­
powiednią ran d ze ,  z ogólnych dochodów państwa.

Cesarz Jegomość , po roztrząsnieniu przez 
K om ite t ministrów przedstawienia Cywilnego Gu­
bernatora  Mińskiego , uznawszy za potrzebną u- 
stanowić po lic ją  w miastach nadetatowych teyże 
gubernii, Nieswizu i Radoszkow iczach  i w mia­
steczku D rui, przez ukaz dnia 24 listopada rozka­
zał , potrzebną na utrzymanie tych połicyy 
summę , w Nieświzu  rubli 730, w Radoszkow iczach  
rubli 510, w D ru i , rubli 55)0, odnieść na rachu­
nek miejrsc obywatelskich.

Przez rozkaz Naywyższy, z dnia 14 grudnia, 
Taganrogskiego sądu handlowego Prezydent, Rze­
czywisty radzca stanu. Szaufus, na własną prośbę, 
uwolniony Został od obowiązków, z połową gaży, 
po 1000 rubli na rok.

Rozkazem nay wyższym, dnia 19 grudnia, Miń­
ski G ubernator wojenny. Jenerał Major arty lle- 
ryi , Ihnatjew  , stosownie do swey prośby, o trz y ­
mał urlop do dnia 15 marca, a razem z jego uwol­
nieniem zniesione zostało mieysce Wojennego Gu­
bernatora  w Rhńjku.

Przez rozkaz dnia 17 grudnia, Cesarz Jegomość, 
stosownie do opinii Komitetu Ministrów, Profes- 
sora Aojunkta, dającego lekcje  w szkole handlo­
wcy w M ofkw ie, mianował radzcą nadwornym.

Podług gazety, Rujki Inw alid , z dnia 12 s ty ­
cznia : Przez Rozkaz dzienny dnia 6 t. m . , pół- 
szwadronowi żandarmów gwardyi nadane zostały 
prawa i prerogatywy , półkom starey gwardyi wła­
ściwe

Naznaczeni Dowódzcami b ry g ad : Dowódzca
gciey brygady gtey dywizyi pieszpy , jenerał ma­
jo r  Nabokow, Dowódzca jc iey  brygady dywizyi 
grena dyerskiey; a tćy brygady Dowodzca, Jene- 
nerał m ajor, K a rp ie rkrw , Dowódzca gciey b ry ­
gady gtey dywizyi pieszej.

Jenerał major , R oln ików , znaydujący się przy  
Naczelniku dywizyynym , zgiey dywizyi grenadye- 
rów, uwalnia się ze służby, z wolnością noszenia 
munduru.

Wymazuje się z lis ty  , małorossyyskiego półku 
kirjTssyerów k o rn e t ,  Szm eling, z an ie  powrócenie 
przez długi czas do półku.

Podług petersburskiey gazety akademickiej, 
z dnia 11 s tycznia , przybyli do Petersburga % od

5 do 9 t, m. Jenerał ad ju tan t , Uwarów, z  K ijo­
w a ; Inspektor całey a r ty l le ry i , jenerał artylleryi. 
Baron Rit ller-Zakonie I fk ’, z W arszaw y, Jenerał-M a- 
jo r ,  Dowódzca półku konnych strzelców gwardyi, 
Potapow, z N owogrodu  A djutant bokowy , H ra­
bia A p ra ksin , z  W arszaw y  ; Kamerher , Hrabia 
Chreptowicz, z dóbr swoich w gubernii Witebskiejy; 
Hrabia Rrey, posłaniec baw arski; A d m ira ł, S p iry-  
dów, Dowódzca naczelny portu  rewelskiego, z Re­
w ia ; Pruski Kamerher von Offenberg, z N itow y, 
Hrabia Platów, Podpułkownik, z W a rsza w y ; In­
spektor klass korpusu paziów, pułkownik Odedeśian, 
ze Fjkowa.

Wilno dnia a 9 stycznia.
Wileński zakład Dobroczynności otrzymał 

w miesiącach listopadzie i grudniu następnie wy­
szczególnione ofiary nadzwyczayne : z Maskarady,
daney przez P. Ruhr na rzecz zakładu D obroczyn­
ności z ł t  1298 'gr'- 10. —  Ofiarowali przy wizycie 
domu: M. E. i Z. S. zł. 6 gr. 2 0 ;  Gotlih Haa/c 
zł. 5 gr. 2 0 :  Osoba niewiadoma złt. 20 ; w ka'r-
bonie znaleziono zł. 89 gr  Z- — JW. Prała t Pu- 
JłowJki przysłał wełny funtów 66 ; W. Huwaldt 
Prez. uczynił ofiarę z należącey mu od Domu D o­
broczynności opłaty kabakowey dp d. 4 hppa ; P. 
M eryng  zasadził własnym kosztem w ogrodzi# 
zakładu Dobroczynności 12 drzew owocowych. —•. 
Osoba niewiadoma przysłała masła faskę jednę.

2 W arszaw y dnia a 3  stycznia.
W czoray , dnia 12 b. m. wyjechał z tey  s to ­

licy do Petersburga  Jego Cesarzewicżowska Mość
W. X. Konjłanty.

R o z k a z  d z i e n n y
. , . 31 Grudnia ig iR .‘ W Warszawie dnia n, >w Styczniar 1810.

Odjeżdżając na czas niejaki do Petersburga , 
poruczam w niebytności mojey kommendę woyska 
Polskiego i s t e r  Wydziału Wojennego w Królestwie 
Polskiem Jenerałowi piechoty Zajączkowi', co zaś 
do wóysk Rossyyskich, zńaydujących się w temże 
Królestwie, te  zostawać będą pod rozkazami M o­
jego Szefa Sztabu Głównego . Jenerała Majora 
Kltruty, któremu oraz polecam Instrukcyą woyska 
Polskiego, i wszystko, co się tycze porządku słu­
żby fron tow ej. *—— Oddział woyska Polskiego ze­
brany we Francyi , a świeżo do Kraju przybjr- 
ły, aż do dalszey mojey dyspozycyi, równie zo­
stawać będzie pod rozkazami Jenerała - Majora 
Kuruty.

O czćm uwiadamiając wojska , polecam scisłe 
dopełnienie ninieyszego rozkazu,

Jenerał - Major K uruta  znosić się winien 
w szczegółach służby z Jenerałem piechoty Z a ją ­
czkiem . , ir , ,

N a c z e l n y  W o d a
(podpisano) K o n s t a n t y

* W.  X, R,



Dnia iogo b. mca|  3 W. Namiestnik zwiedził 
więzienie tuteysze, Prochownia zwane, a przeko­
nawszy się o zachowanym porządku, raczył oświad­
czyć ukontentowanie swoje Intendentowi tego wię­
zienia, Panu Hizjeff'., zasłużonemu Ołficerowi.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE
F  E A  N C Y A

Gazeta Korrespondenta hainhurjkugo  donosi, 
z Paryża  pod dniem 5 stycznia: ,, Lord  Wellin­
g to n  dawał zawczora świetny bal na pożegna­
nie. -— Zawcześna jest  pogłoska , o mającem nastą­
pić rozdawaniu orderu wierności. — Amerykański 
Jenerał  S c o tt , k tó ry  się wsławił pod czas osta- 
tn iey  woyny i okry ty  został pełnemi chwały ra ­
nami nad Chiparą i Niagarti*  znayduje się od kil­
ku dni w Paryżu. Przybył do F ra n c y i , dla po­
ratowania zdrowia. — Pani LnUaletie siedzi dotąd 
w więzieniu Conciergerie ; zaymuje pna izbę, w któ- 
r e y  „siedział Marszałek K e y ,  a dawniej  jeszcze 
znajomy George}. Mylnie jedna z gazet tu tey-  
szycb doniosła, iż Pani Lavnlette  do swojego mie­
szkania powróciła.  —  Wcżora obchodzona była U 
dworu uroczystość familijna, jako pamiątka d 3 
stycznia 17pd, w którym Madame przyymowank 
była w Bazylei przez Kommissarzów Cesarsko - Au- 

• s t ryack ich .— Sławny Chemik Guytun de Morveau 
umarł  d 2 t. m. , w 81 roku życia. ,-,

Paryż dnia 7  stycznia. Po nader żwawenl i bu- 
rzliwem posiedzeniu, prawo powszechnego przeba­
czenia przyjęte zostało w Izbie Deputowanych wię­
kszością 334 głosów przeciw 32. Umieszczamy 
treść  tego ważnego prawa,  z zaszłettii w niem od­
mianami, i dodatkami:

Art .  1 )  Wszystkim t y m ,  k tó rzy  wprost  lub 
ubocznie należeli do buntu li przywłaszczenia praw 
przez  Napoleona Bom.pen t e , udziela się zupełne 
przebaczenie ,  jednakże z następującemu wyjątkami:

2)  W yrok-z  dnia 2.4 lipca rozciągać będzie 
i niidal moc swoję do osób objętych artykułem 
pierwszym tegoż wyroku-

3) Królowi wolno j e s t ,  w przeciągu dwóch 
miesięcy,  od chwili ogłoszenia ninięyszego prawa, 
oddalić z Francyi wszystkie osoby . objęte arty- 
kułem drugim pomienionego wyroku,  które on 
w nim pozostawi, i które jeszcze do żadnego sądu 
powołanymi nie są. W tym przypadku mają one opu­
ścić Francyą  w przeciągu czasu , oznaczyć sig ma­
jącym , i pod karą w ygnania  nie powrócą do niey 
bez wyraźnego zezwolenia J. K. Mci. Również 
może Król odjąć im wszelkie dobra i pensye.

4 )  Plemiennicy , dzieci, i potomkowie Napo­
leona Bonaparte g o ,  jego stryjowie i c io tk i* jego 
synowcoWie, i synowice , jego bracia, ich żony i ich 
mężowie, wywołani są na zawsze z królestwa, i pod 
karą  śmierci, ęiszym a r t  księgi prawa kryminal­
nego opisaną, wynieść się z niego m'a.ją, W p rze ­
ciągu jednego miesiąca. Nie mogą w niem używać 
żądnych praw obywatelstwa , żadnych d ó b r ,  t y t u ­
łów i pensyy, które i m , titu /o  gratuilo, były na­
d a n e , a w" przeciągu 6 miesięcy * mają wyprzedać 
dobra wszelkiego ro d za ju , k tóre  titu lo  oneroso 
posiadają

5) Niniejsze powszechne przebaczenie nie 
rożciąga sig ńa tych , przeciw którym , przed o- 
głoszeniem ninieysżego prawa,  poszukiwania p ra ­
wne albo wyroki sądowe zaszły. Poszukiwania te  
daley prowadzone,  a wyroki stosownie doprawa 
spełniane bydź mają.

ó) Ninieyszem powszechnem przebaczeniem

nie są objęte występki przeciw partykularnym, 
w jakim bądź czasie"" „popełnione. Osoby, które  s i ę  
ich dopuściły, ścigane bydź mogą, stosownie do 
brzmienia praw.

7) Ci z królobóyców, k tó rz y ,  urągając sig 
z nieograniczonej prawie dobroci,  glosowali za 
podanym' przez przywłaszezyrieLl aktem dodatko- 

, wyra , albo sprawowanie urzędów od niego przy.  
jęli , i przez to jawnie się okazali, nieprzyjaciółmi 
prawego rządu ,  wywołani są 'na  zawsze z kró le ­
stwa i obowiązani pod karą wygnania wynieść 
się z niego w przeciągu jednego miesiąca Nie 
mogą w niem żadnych praw obywatelskich u- 
ży wać , ani też żadnych dóbr,  ty tułów i pensyy po­
siadać.

Gdy artykuł przeciw królobóycóm , w po- 
śrzód okrzyku : Niech żyje K r ó l ! przyjęto,  dały się 
słyszeć z łoży  posłów cudzoziemskich słowa: ,, Tu 
idzie o sprawę królów. Izba oświadczyła sig za 
sprawą wszystkich Królów. „

Gdy wczora roztrząsanie prawa względem 
przebaczania powszechnego zakończono, zostało 
jeszcze zapisanych 42 mówc ów , którzy za 
wniesionym przez ministrów projektem, a zp, k tó ­
rzy  o poprawienie Kommissji  mówić chfcieli, 
Między pierwszymi byli A ltx is  de RoailLs-, Boilr- 
ri*nne &c.

Król odmówił przyjęcia powinszowali na no- 
wyrok od In jly tu tu ;  gdyż sig tam jeszcze Królo- 
bóyey żnaydują: —  Puszczono w kurs , za summę 
10,000 I r . .  noWą i bardzo piękną pięcio-lrankcwą 
monetę.  — Pod P ćietias» d 24 grudnia, pO'tvh.A 
nowi z M cidtytu  , zabrano wiezione przez uvAó 
papiery'.

W gazecie berlińskiej  czytamy z P a r y ż a „ Kro! 
odbywał rewiją gwardyy, przemówił do nich temi 
słowy: ..Przyjaciele* kontent z was jestem. D o ­
wody przywiązania i poświęcenia się waszego w zru ­
szają mnie. Polegam na was. Powiem do waś 
z Henrykiem IV :  ,, 2  zaufaniem mogę was wysta­
wić przeciwko przyjaciołom i nieprzyjaciołom 
moim. “ Przemowa ta wzbudziła w żołnierzach 
nayżywszy zapał Potem Jenerał  L aurijłbn  we­
zwał ich do wykonania przysięgi. Wykonali ją 
z podniesionemi rękoma i mocnym głosem,

Nie bez przyczyny zapewnie wydano teraz 
na jaw biografią Członków Konwencji  narodowćy 
1792. — Poseł turecki bywał także na posiedze­
niach * w czasie odbywania się sprawy Lavalettd  — 
Xiążę Angoulem e  znaydował się dnia 2 t. m. 
w Bordeaux. Spodziewany jest  na pow ró t  do Pa­
ryża  na d. -Igty.

Gazeta ryzka Zlischauef zawiera z Paryża'. 
„  Wyrok z d. 20 grudnia* Pozwala oficerom, r o ­
dowitym Francuzom ,  znajdującym sig fw obcey 
służbie ,  powracać do óycźyzny, z zakreśleniem 
czasu do d. 1 marca 181Ó.—  Wiadomość,  że M o­
carstwa sprzymierzone zawarły tu  t rak ta t  w celu 
powściagńienia Barbaryyczyków, jest  zupełnie bez 
zasady.

Gazeta Jo u rn a l de P aris , z d. 27 grudnia, za­
wiera , pod tytułem: Rozmaite W ia dom ośc i, bar­
dzo ostrą allegoryą wymierzoną przeciw narodo­
wi angielskiemu , pod imieniem K a rtag ińczy-  
ków , — Taż gazeta doradza, ażeby wypędzić wszy­
stkich Parów , którzy bonapartego  powtórnie  u- 
znali.



Od gran it frćincuzkich dnia 6 stycznia.
Z  podziwieniem czytano w, gazecie Cou­

rier, z 'dnia z i g o  grudnia ,  długi a r tykuł  o ko­
rzyściach , jakieby miała F rn h cya , gdyby Xiążę 
Ot leans nad nią panował. Zbija wprawdzie taż 
gazeta w nas tępnym numerze pomieniony a r ty -  
k u ł ,  ale zbijanie to  nie je s t  tak mocne , zeby m o­
gło obalić szkodliwe wrażenia,  jakie a r tyku ł  ten  
sprawić może.

Zdaje się., iż jest  zamiar odnowienia Izby D e ­
putowanych  Nie cźyni ona wszystkiego tak do ­
brze  , jakby czynić mogła : gdyż nie je s t  j e d n o ­
myś lną ;  a Członkowie,  k tórych  wielka liczba skła- 

- da sig ze starodawney szlachty,  mało się frasuja 
o sprawę narodu.

Od kilku dni lękano się o zdrowie Króla; j e ­
dnakże słabość jego nie pociągnęła za sobą n ie b e z ­
p iecznych skutków —  Nie podobna dq wiary, że się 
Rząd znowu miał s tarać,  iżby 15 tysięcy Anglików 
W okolicach P aryża  pozostało.

A  U S T B Y A
(  Z  g a r: $nurn: de F r a ń e f )  D. 1 stycznia M a r ­

szałek p o ln y ,  Szw arcenberg  i J ene ra ł  Lungenau  , 
wyjechali do M tdi/oLinu  •— Ciągle p rzez  nasze o ko ­
lice idą woyska różney  broni  , k tó re  się do W ę­
g ie r  i M o ra m i  udają —  Hrabin i Silm skci o t r z y ­
mała od rządu paspor ta  na wyjazd z państwa.  Sta­
r a  sig ona doin' swóy Wypuścić na lat kilka —  P o ­
dług u rzędów  vch wiadomości z trypdP u  , pod 7 paź­
dz iern ika ,  D&IJ obowiązał  s ię ,  nie ty lko  poważać  
na przyszłość banderę •anstryacftą, a.e nawet y-  
nagrodzić poczynione  szkody poddanym austryac - 
kim przez  Trypol i tańczyków.  Kazał też  uwolnić 
o k r ę t  aus t ryack i ,  niedawno p rzez  korsarza  tegoż  
kraju zabrany. Juz  rządy algierski i tunetański-, 
s tosownie do rozkazu Suł tana,  wydały p o t r z e ,  
bne rozporządzenia  względem bespieeżeństwa ban­
d e ry  austryackiey — Donoszą z E g ip tu ,  że Mt-he- 
m e d -A ly -B a sza  v  wielkorządca t e y  p ro w in c y i ,  d. 
12 j . p a z d z i e r .  z K airu  do A ld x a h d ry i  p rzybył .  Za  
przyczynę  tego niespodziewanego p r z y b y c ia ,  na ­
znaczają,  że lekarze radzili mu użyć odmiany powie ­
t r z a  dla pora towania  zdrowia.  Czas odkryje rze te lną  
przyczynę .  Podług tychże  wiadomości : /)lehemed  
chce w A ltx a fid ry i  stawić dla siebie pałac , i na 
p rzesz ły  czas tam mieszkać : ostatnie r o z r u c h y , 
w K u rze  zaszłe , s tały się mu powodem do tey  n i e ­
ufności .—  Podług Korrespondentą  hamburskiego , 
Xiązg następca kustryacki  w k ró tc e  do Wioch, ma 
jechać ,—. P. Reiner , Sekre ta rz  gabinetów y zmar łey  
kró lowey Sycyliyskiey , p rzyby ł  tu  z Ne. po u  , mając 
jechać na posła p r z y  dworze  niderlandzkim.

W  Ł O c H Y .

( Z  g a z . O ejl.r. Beob.j Odprawi ło sig otwarcie 
kollegium jezuickiego w Fita-bo. Wezwani do H i ­
szpanii jezuici  przybyli  do M adrytu  dnia 24 l i ­
stopada, i od Króla łaskawie przyjęci  zostali 
Venus d e  Mi di c is  i inne dzieła sztuki , p rzez  

rancuzów z a b ra n e ,  do F lo re tu y i powróciły.  
Oddział woysk austryackich , w paradzie, z grającą 
muzyką,  wyszedł  na ich spo tkan ie , a po tem  to w a­
rzyszy ł  , aż do gmachów akademii sz tuk ,  gdzie te 

zieła zos tały złożone , i w kró tce  na widok p u ­
b liczny Wystawione będą. —  W wóysku sardyńskiem 
mają zayśdź od/niany,  zbliżone do systematu p ru -  
5 mgo ; 11 reg imentów prowincyona lnych zostaną 
wcielone do 12 reg im entów służbowych: korpusy te 
składać sig mają ze ąch batalionów , po 1000 ludzi.

w sobie mających.' Kompanjje grehądyerów reg i­
mentów pro w incyonalftych wcielają się do gwardyi  
królewskiey Pierwszy batalion każdego reg im en­
tu  w ciągłey j e s t  czynności  , 3 inne zmieniają sie­
bie nawzajem w odbywaniu służby. Do te y  l iczby 
woyska przydają się jeszcze 2 bataliony strze lców. 
1 batalion weteranów,  3 bataliony •inwalido w pet-- 
niących s łużbę;  jazda ,  karabmiery  królewscy-t, 
korpus a r ty l le ry i  i korpus żołnierzy  morskich,  
-Zupełna liczba woyska je s t  wyżóy 70 ,000  gjotv.

Kor respondent hamburśki zawierN z Rzutna (>0'd 
24 grudnia ; ^Wysłany odjKiążęcła  Metternięha -go* 
mec,  przywiózł OyCU ś w i a d o m o ś ć ż e  -Ć-:.ar4tw-& 
-Jebmość Austryaccy wielki ' t . dzień w -Rzymie chća 
odprawić ; ale proszą,  że b y  dla ich przyjęc ia i przeż  
czas bawienia żadnych przygotowań  i Uroczystości 
nie sporządzono. —  Papież pr ezirncżył  73,000 
s.ikudów na Wybudowanie nowego Skrzydła w pa­
łacu watykańskim. Ma w nim bydź '  oddzieln i  
galery a dla dzieł  sztuki, z  Frahdji odzyskanych Sła­
wny Carwra ma bydź  jey dyrektorem.

Podług gazety wiedeńskie,  Oeder Beob. d 
grudnia w Neapolu  uroczyście rozdawańe były, meda­
le zas ługi ,  dl j żołnierzy cesarsko - austryackich,, 
którzy się tu na załodze  znaMują .  —-  j> yg grudma 
poseł Francuzki dawał w Rzymie w L ik i  obiad , na 
którym, kardynał  Sekretarz stanu Consalri, cz łon ­
ki ciała dyp lom atycznego ,  różni lordowie angiel­
scy, wiele prałatów i różnych żnakomitsżyćh znaydc- 
wało sig osób. —  -D. 21 grudnia rozbiły sie 4 ok rę ­
ty  w uyściu Tybru , około rozwalin dawnego p o r ta  
Trojana. —  D, 27 grudnia ;  fpodług gaz. powsz.  
h iem.J odprawiły  się zaślubiny starsze.y. córki Lu- 
ćpana Bóńnpćutego -ze starszym syne 1 x-ążęcia 
'Gabrielli: bieg osławił probo-żcz kościoła ś. Wa­
wrzyńca , do którego parafii Liiicyań h-dezy.
C ągle robią się przygotowania w mi-szkaniach dla 
spodziewanych tu Cesarstwa JchmońS, i mają ych 
im towarzyszyć panów auś t ryaćk icK ^  Ydtnirał, Lord,  
Exm outh  , tu  p r z y b y ł ,  i odwiedził przyjaciela swo­
jego Lorda  Bentynka. -.—.Poseł  sardyński  przy  pa*, 
pieskim d w orze .  Margrabia Set tu rn i no , na tgż gó- 
dność do Neapolu  wyjeżdża,  wi- W marcu ma nas tą ­
pić wielka promocya Kardynałów. Liczą ag prała-*- 
to w i innych duchowny-h,  którzy kapelusze o trzymać 
mają..—• Akademija Łukieska odbyła kilka posiedzeń, 
na których żwawo rozmawiano Względem dv s ty n -  
k c v i , jaką  mają uczynić d la  powracającego Kńio- 
w¥ > podawano; popiersie bronzowe, kantatę wjazd 
tryumfalny etc. — Na gościńcach między Weapolefft 
a Rzymem  więrćy "t,eraz jest  bezpieczeństwo;' m ę d z y  
Terracina  i Neapolem  , co tysiąc kroków-, stoją pi­
kie ty austryackie,  W neapolitańskim kraju , równio 
jak w papieżkim proszący  dostają eskortę  kawale- 
ryi.  — Król neapolitański kazał kończyć roboty,  
około nowey drogi  konsularney, z Aquila do Popoli: 
ża j e y  dokończeniem otworzy  się prosta,  a ń ad e t  
korzys tna  kommunikacyu, migdży Abruzżą i s to ­
licą.

N  i  - E M C Y .

(  z S a i:  S ourn: de Fraticf: )  Wieczorem d. 'g.‘ 
stycznia , Xiążę Nassau iV e ilb u rg , idąc. na schody-» 
appoplexya u d e r z o n y ,  życie zakończy ł ;  a że był  
sam jeden ,  i nie słyszano , iak on spad ł , n iewiado­
mo Zgoła, jak długo w stanie tym zostawał. W szel­
ki rat i ihek sztuki lekarskiey stał się nieużytecznym; 
nie żył  nad 12 godzin po tym przypadku 5 umarł  o 
godzinie p p rzed  południem. Xiążę następca s t o ­
sownie do układów familiynych objął rządy —  D. 
4 stycznia , pod austryacką e s k o r t ą , przyszedł  do 
R atysbony  nowy t r a n s p o r t  p ien iędzy , z xę wozów 
z łożony ,  nazajutrz do YVhednia wyszedł —— Xiążę 
następca bawarski z  małżonką swą do M onuc/uunt



z S a l t z b u r g n  p o w r ó c i ł  —  Hrab ia  M unster ,  jadąc do 
L o n d y n u , pbz y b y ł  do Frankf-n  tu  nad M enem , d. 
j  i. s ty czn ia  —  B aron  A lb in i ,  (  poseł  aus tr :  na seym 
niemiecki  ) u m a r ł  w nocy  z 8 na 9 t. m. po  ki lko-  
m ie ś ię czney  c h o ro b ie  •—• Zdaje  się » że  p o se l s tw o  
H r a b i  F u n c h a l ,  posła  p o r tu g a l s k i e g o ,  nie sarno 
t y lk o  pow inszow an ie  Pap ieżow i  sczęsliwego p o w r o ­
t u  do pańs tw  swoich , m a  na c e lu ;  m a  on p o d o b n o  
z lecen ie , ,  s ta rać się u O yca  ś. o dyspensę  , od  z a ­
c hodz ąc e go  p o k r e w ie ń s t w a ,  między Xiężn iczką  Ma­
ryn T e r e s s ą ,  c ó rk ą  Xigcia  Rejenta  po rtuga lsk iego  
z  k r ó le m  hiszpańskim , F e rd y n a n d em  VII. M a tka  
xiężniczk i  j e s t  infantką  hiszpańską, a s io s t rą  K ró la  —  
D .  2. s tycznia  , K r ó l  saski z xiązę tami dom u  swoje­
go  wyjeżdżał  na r ew ij ą  woysk , k t ó r e  z t r a n c y i  p o ­
w r ó c i ł y —  Rada s tanu kan tonu  Fr eybur sk iego  w y ­
dała  w y r o k ,  uznający za ni ezdo lnych  do s łu ż b y ,  
t y c h  wszys tkich  o f i c e r ó w ,  k t ó r z y  po  20 m a rc a  
( r  p . )  zaciągnęl i się pod  cho rągwie  B onópar tegc ,  p o d ­
of ic e row ie  z a s , za p o w r o t e m  do kraju,  skazani b ę ­
dą  na więzienie  od 2ch do i 2 s t u  miesięcy  , i ,  p o ­
d łu g  o k o l i c z n o ś c i , ma czci  i p r a w  p o l i tycz nyc h  u-  
t r a t ę  —- Pod ług  l iorreśp:  h a m b • Xiążę  R a z u m o w .  
s k i  z  P a ry ża  do  W iednia  p r z y b y ł  ■— Z  H a m b u rg a  
p iszą  pod  15 s ty c z n ia :  n iezw yczayny  te r a źn ie ysze y  
p o r z e  , a n a y p rz y je m n ie y s z y  miel iśmy dziś w i d o k  , 
p r z y b y w a ją c y c h  50 o k r ę t o w  z A n g l i i  , F r a n c y i , 
p o r t u g a l a ,  A m e r y k i ,  i innych  s t r ó n  św ia ta ,  b o ­
g a ty  niosących  ładunek. -— D. 14. s tycznia  o b c h o ­
dz o n o  w H a m b u r g u  u ro cz y s to ść  zawarc ia  pokoju.

| ' '

A  N' G L T A.
Korespondent Hamburski z Londynu  pod  9 s t y c z ­

nia  , umieści ł  list X iążęc ia  W ellingtona,  pisany do 
sek re ta rzów towarzys twa Obrony wolności Rełigiyney, 
p o d  dnietn 28 l is topada,  j ako  odpow iada jący  na list  
ich do  Xigc ia  pod  24 pisany , względem rozruchów 
i p rześ ladow an ia  p r o te s ta n tó w  we Francyi  p o łu d n io ­
w cy ;  w k tó rym  wyraża,  iż n i e j e s t  rzeczą  niezwy- 
c z a y n ą ,  że ,  w c zas ie  t a k  ważnym dla znaczenia  p o ­
l i tycznego  i s łabości  rządu  , w narodz ie  tak, r o z r ó ż n io ­
n y m ,  co do  w yz na ń  i m n iem ań  pol i tycznych ,  pows ta ­
j ą  p a r t y e ,  któ re  sobie za hasło rel ig i ją  obiorą ,  i że  
s t r o n a  słabsza od mocnieyszey ucierpi ,  a lbo,  że  oso­
b y  mocn ieyszey  r ó ż n y c h  dopuszczaią  się nadużyć ;  ale 
r z ą d  wszys tko,  co mógł  uczyni ł ,  dla po łoże n ia  koń­
ca t y m  rozruchom,,  i udzielania  opieki  p o d d a n y m  
J . R .  Mości ; da ley  wspomina o w y ro k a c h  Królewskich 
■w tey  rzeczy wydanych &c. G a z e ty  angielskie  w y ­
r a ż a j ą ,  że list t en  Xiążęcia  W elling tona  s ta ł  się 
p rze k o n a n ie m ,  irż  wiadomości p r ze z  t ow a rz ys tw o  
to l ł e rancy i  o t r z y m a n e  nie ba rdzo  są b e z s t r o n n ć  i 
n i e  b a rd z o  z t o l e r a n c y ą  zgodne.  G «ze ty  nasze na-l 
pe łn io n e  są rozprawam i  przeciw tey r ze c z y  i za nią.

M ów ią tu,  że  M a r s z a ł e k  Victor m o c n o  s k r z y ­
w d z i ł  P. Bronghton,  P o ru c z n ik a  g w a r d y i  a ń g i e l s k i e y ,  
k t ó r  y go nie chcąc  ł o k c i e m  t r ąc i ł ,  a ch o c ia ż  m a r s z a ł e k  
z a  t o  g r z ec z n ie  b y ł  p r z e p r a s z a n y ,  i e d n a k ż e  t a k  Ri.ocno 
p  :ęścią u g o d ź  ł, iż of icera  z nóg zwal i ł .  R z e c z  t a  w y ­
t o c z y ł a  się p r z e d  sąd  w o y s k o w y ,  k t ó r y  p o r u c z n i k a  
l ek k o  u p o m n i a ł . — W o y s k o  an g ie l sk ie ,  k t ó r e  j e s z c z e  
w e  Francyi  z o s t aw ać  b ę d z i e  s k ł a d a  się z 9 półków 
j a z d y  i z e  22 p i e c h o t y — P o d łu g  n a s z y c h  g aze t ,  
s t r z e l o n o  do X i ę c i a  Angouleme, gd y  d o  Tuluzy  wje­
ż d ż a ł .  Kula miała m u  po l i czek  o b raz ić .  S prawcę t e ­
go,  ż o ł n i e r z a ,  poy mano,  p r z y w i ą z a n o  k o n io w i  do  
o g o n a  i t a k  do  w ięz ie n ia  z a p r o w a d z o n o . —’S t a t e k  
Apodoca p r z y b y ł  do Havannah  od  b r z e g ó w  A fryk i  z 
ł a d u n k i e m  297 n iew olników .  Ł a d u n e k  t e n  z o k r ę ­
t e m  , iuk g a z e t y  nasze  u w a ż a l ą ,  osza cow any  b y ł  
5 0 , 0 0 0  f. s. ; p o n iew a ż  cena  i u d z k ie v  p r a c y  p r z y  
t e r a z n i e y s ż e m  ś c i e ś n i e n iu  han d lu  b a rd zo s i ę  p o d n i o s ł a .  
— F r e g a t a  Phaeton w v p ł v n i e  w kró tce  z Spitbead do w y ­
spy ś. Heleny. G u b e r n a t o r ,  Sir Hudson Lowe i kom-

m issa r r e  cudzoz iemscy t a m ż e  się na n iey  u d a d z ą . .— 
Os ta tn iego  wtorku  4 s ta tk i  p rzew ozow e ,  maiące na 
sobie 2 4 0  ludzi  z 66 półku,  w y p ł y n ę ły  z Portsmouth  
do ś. Heleny. P ó łk o w n ik  Dodgen  z r e s z t ą  pólku 5 8 0  
ludzi ,  za pierwszym p o m yś lnym  wia trem tam że  się
uda. .   Arcy  X i ą ż ę t a  A us t ryaccy  odw ie d z a l i  Oxford
i oglądali znayduiące  się w m eyscu t e m  osobliwości.  
—//Jenera ł  Prevost , na k tó rego  sąd w oys k o w y ,  mający  
rozpoznać  pos tę pow an ie  iego w Ameryce pólnocney, 
od ło żo n y  był  do miesiąca kwietnia,  u m ar ł  w piątek,  
we 44  roku  ż y c i a .— O s ta tn i e g o  p i ą tk u  s iadło na 
ok rę t  do Francyi  500 jeńców w oiennych  francuzkich, 
Znayduie  się ieszcze j ńców tych  w Anglii  około  7000,  
dla p rzew iez ien ia  k t ó r y c h  na ię to  19 o k r ę t ó w . — 
P. Bagot,  k tó ry  m ia n o w a n y  iesfc pos łem naszym do 
A m eryk i,  p o p ł y n ą ł  już  tam z Portsm outh  na  f regacie  
N ig e r . .  . Pon ieważ  wiele tkaczów zosta je  t e raz  w An­
glii  bez r o b o ty ,  p r z e t o  w pr o w a d z a n ie  jedw abnych  t o ­
warów francuzkich,  iak mówią,  z a b ro n io n e  b ę d z i e . —,  
W Anglii  pólnocney i Szkocyi południowcy, powódź  wiel­
kie szkody porobiła . .—  Do Portsmouth  p r z y b y ł  ok ręt  
fjalouse 1 f fa m a ik i , i p rzyw ióz ł  1 ,200,000 dolarowy z 
k tó ry c h  900 ,000  d o la r ó w  na rachunek rzą du  hisz­
pańskiego .  Ł adunek  t en  p r z y b y ł  z Veracrux, a te- 
raz  ma przeyść  p rzez  Anglią  do Hiszpanii.'—  Sekre­
t a r z  tuteyszego poselstwa ł rancuzk iego ,  Baron M on-  
talembert, zaymie mieyce Xięcia  Otrante  ( F  uchę ') ,  
jako  poseł  p r zy  d w o rz e  d r e z d e ń s k im .— Pobcya pa- 
ry z k a ,  szukaiąc Lavaletta , kaza ła  t a k ż e  p rze t rząść  
mieszkanie  L o r d a  Combermere.

W gazecie r v z k i e y  Z u schauer , c zy tamy z Lon­
dynu, pod 5 t. m : ,, L i s t  p r y w a t n y  z M adry tu  , Któ­
ry  iednak  na ż a d n ą  wiarę nie z a s ł u g u i e , bo do­
niesienie iego z ż a dney  inney  s t rony  nie zostało 
po tw ie rdzone ,  pisze, że w ogrodzie  Aranjuez  właśnie, 
gdy  się Król p r z e c h a d z a ł ,  p a d ł  wyst rze l  , k tó­
ry  żo łn ie rza  iednego  z g w a rdy i  b o i p ^ e y ,  
śmier t e ln ie  ugodzi ł ,—Podług l istu z Nowego J o rku  pod  
d. 5 grud. ,  ścisła odbywa się po wszys tk ich  wo­
j e n n y c h  o k r ę t a c h  ameryfcańskish i n d a g a c y a ,  czy 
się w osadach ich nie z n a y d u ią  ro d o w i c i  Anglicy; 
tych  odprawuią ze s łużby,  a le  ich j e d n a k  Rządowi 
angielskiemu nie wydaią .  — G aze ta  M o rn in g  Chronicie 
poda ie  ieszcze, co następuie ,  j a k o b y  szczeguły do 
sprawy M arsza łka  N eja  należące:  P a n  Berryer  w 
o bron ie  swojey m i a ł u c z y n i ć  obszerne  porównanie  
postępowania Ludwika  X V II I .  z pos tępowaniem 
M arsza łka :  że  Król,  uznawszy wszelki opór  za bez­
skuteczny,  a nawet  i n i ebezp ieczny ,  uległ  okol iczno­
ściom i Paryż  opuścił. N ey  znayduiąc  się w takimże 
p o ł o ż e n i u , podobn ie  sobie pos tąpi ł .  Ale o tey  
części o b r o n y  zab ron i ła  Policya wspominać gazetom 
parvzkim.  Gdy Izba  Parów u d a ła  się na namowę 
do  p rzy leg łey  sali, Jenera ł  Collard miał  mówić z 
żywośc ią  przeciw t e m u ,  co na z y w a ł  zapal-zywem 
pos tępow an iem  większości,^ a mianowicie  s iedzących 
w Izbie  Pa rów  dawnieyszych E m ig ra n tó w ,  i 
po tem  się oddalił.  N i k t  na to  ż adnego  nie uczynił  
z a r z u tu ,  przez  kilka chwil głuche panowało milcze­
nie,  po czem Izba znowu namowę swoię kończy ła .  
N a  murze,  pod którym N e ja  r o z s t r z e l a n o ,  miano 
znaleśdź bun townicze  do  zemsty  podżegające pi-, 
smo , k tó re  przez  pol icyą n a ty c h m ia s t  z d a r ­
t e  zostało.  ,,

S z w e c y a  i  N o r w e g i j a . 
G a z e ta ,  f j o n r n a l  de F r a n i  f o r t , ze Sztokohnu  

pod  22 g r u d n ia ,  umieści ła  ak t  spólnie p r z e z  seym 
norwegsk i  i seym szwedzk i  pos tanow io ny ,  ópisuiący 
s to sunk i  k o n s t y t u c y y n e  t y c h  k ró le s tw  :

„  M y K a r o l  etc: c z y n im y  w ia d o m o :
Seym kró le s tw a  norwegskiego  i seym k ró le s tw a  

Szwedzkiego , na  nasze k ró le sk ie  podanie  , zgodz i ły  
sig i p o s ta n o w i ły ,  u łożyć  a k t  s z c z e g ó l n y ,  dla 
oznaczenia  s to s u n k ó w  k o n s t y t u c y y n y c h  m iędzy  Kor-
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2 Komitet główny potrzeb wojennych, za Nay- 
wyż szyna JEGO I M P ER A TORS E IE Y MOŚCI rozka­
zem ustanowiony w mieście Guberńsknn Wilnie,' mai^c 
zaśomn unikowaną przez Prezydentą swojego JWgo 
Jenerała od Infanteryi Wojennego Gubernatora i 
Kawalera Rzymskiego Korsakowa, Expedycyą  JW. 
zarządzającego w Ministerium Policyi, z datą 51 
oktobra ominionegn roku , za Numerem *403 do 
tegoż JW. Jenerał Gubernatora adressowaną, z ob­
jawieniem Naywyższego rozkazu: ażeby czynności 
Gtównemu Komitetowi poruczbne , to jest  oblicze­
nie dostarczeń za kwitami,  poczynionych, przez 
obywateli na rzecz woy.sk Rossyyskich, ile bydź 
może nayspiesznisy ukończone były ; w celu jak 
nayrychb-yszego uskutecznienia tey Monarszey wo­
li, dą^ącey do ogólnego dobra mieszkańców Wi. 
Icńskiev, Grod? eńskiey i Mińskiey Guberniów, 
oraz B;ałostokskiego obwodu: obrócił wszelkie ze

O  7
strony swoiey starania ku uzupełnieniu, ile bydź 
może nayrychley wzmienioney czynności, która a- 
.żeby opóźnioną niezostała, spowodu wpłynąć mo­
gących następnie do dzieł Komitetu Głównego 
kw i tó w ;  ( jeżeli te jeszcze u. obywateli znaydu- 
ią s ię )  Główny Komitet zakreślił ostateczny t e r ­
min na wniesienie do powiatowych Marszałków, za- 
legaiących do tąd u obywateli kwietac-yów , dzień 
pierw szy... Marca zaczętego roku, i takowy-przez  
Komitety Guberńskie, obywatelom ogłosił. A dla 
spieszireyszego zawiadomienia o tem mieszkańców 
wzmienionych powyżey prowińcyy ; Komitet po­
wtarza w ninieyszera obwieszczeniu, powyższe swo­
je postanowienie z zastrzeżeniem: że gdy przed
pięruuwytn następującego miesiąca marca, obywa­
tele kwitów zaaydow, ć sig u nich mogących , w 
kaUcellaryach pówiatowych Marśżglków n ie .z łożą; 
stra tę więc z’tąd wynikającą-, własnemu opóźnieniu, 
przypiszą. — January! 1 5  dnia 1816 roku w Wilnie. 
Członek Kóroit. Głgo i Kawaler Tomasz Umiastowski.

Sekretarz Konstanty Nowomieyski.

2 Kancellarys Lite w sko- Wileńskiego Cywilne­
go Gubernatora, skutkiem ode wy Komissyi Rządo- 
w«y sprawiedliwości K ólstwa Polskiego, zawiada­
mia-Stanisława Towifcńskiego Dzierżawcę wsi Kur- 
niłowa iż na zaspokojenie dbmi*. rzoney rr.u krzy­
wdy przęz Grzegorzewskiego i Nacewicza w spro­
wadzeń u konia z powózką, Sąd Policyi poprawczey 
Obwodu Warszawskiego, nadesłał do wspohjnioney 
Komissyi pieniądze w ilos'ci złłch Poll. 213; dla 
odebrania których, czy sam ma się iawić, lub też  
wskaże mieysće, gdzieby takowe preysłane bydź 
*niały ? Kancellarys uprasza o zawiadomienie. Ja ­
nuary! 29 dnia « 8 i6  Roku. Sekretarz Antoni Wiszko- 
wski.

5. Od Litewsko Wileńskiego Cywilnego Gubernatora.

Ogłasza sig iż ustanowiony w mieście Moskwie 
za Nayw.yższym JEGO IMPERATORSKIEY MOŚCI 
rozkazem K o m i t e t , na zawarcie umó w względem 
dostarczenia dla Armii sukna, wzywa utrzymują ­
cych sukienne fabryki,  aby-bez zwłoki czasu ra ­
czyli stawić sig w onym osobiście , lnb pr'zez pra­
gnie  umocowanych Plenipotentów , celem zała­
twienia tey konieczney potrzeby skarbu , a JW. 
Minister wngtrznyeb interesssów wystawując wła­
sną w te m  korzyść PP. Fabrykantów (bo ile będą 
fnieli zręczności zrobić obró t  w kapitałach , po- v 
wigkszajac zbyt rękodzieł  swoich w pewne miey- 
sce , tyle same fabryki- ich mogą'  mieć wielką 
wygodę przez t o , ze za dostarczone- przez nich 
sukno w cenie , jaka z licytacyi wypadnie , bez 
zwłocznie dostaną zapłatę) zaręcza., że mogące 
pierwey zdarząc sig w podobnych zdaazeoiach

i

z powodu byłych wojennych wypadków zamitrgże- 
ma w opłacie,  tą rażą niemogą nikomu służyć za 
p re tex t obawy, -gdyż w celu regulars Gy 'opłaty 
za mającemi teraz nastać umowami, przedsiewzie- 
te  należyte śrzodki. Nadto zaś jeżeliby kto 
z nich miał jaką zaległość w Kommissuryacie lub 
Admirahcyi,  za dostarczone sukno z poprzednich 
Kontrak tów, JW. Minister za odebranym uwiado­
mienia^ jaka komu należy summa, za jaką ilość 
sukna, i za jaki czas, p rzyjmie  na siebie staran­
ność ku przyśpieszeniu satysiak-cyi, i nadal każdy 
może wprost  udawać się do JW.“ Ministra w zu~ 
pełney nadziei opieki Jego.

Sekretarz Antoni Wisko-wski..

5 K om m issya  Sądowa E d u k a c y in a  n a  G u b e r ­
n ie  L i t e w s k i e , B ia ło ruskie  , Mińską  i O b w ó d  
Bia lystocki u s t a n o w io n a ,  do wiadomości poda-- 
j e . iż dla  w y ręczen ia  t a k  s a m e y  suń im y ka -  
p i t a l n e y  ru b l i  s r e b r n y c h  12.555 kop: 55 i  —  
j a k o te ż  zaleg łych  od n ie y  p ro cen tó w ,  d o b r a  e- 
w ik c y i  za  tęź  su m m ę  ulegle  , do d z iedz ic tw a  
C horążego WiLebskiego W i n c e n t e g o  H łask i  n a ­
leżące,  w  G uber :  M o hy łew sk iey  pow iec ie  Sień- ✓- 
sk im  położone, do w y p r z e d a ż y  p rz e z  l i c y ta cy ą  
w  Koijhnassyi z a d e t e im in o w a n e ,  z p o w o d u  n ie  
jaw ien ia  się k o n t r a h e n t ó w ,  wwprzedaWane t e ­
r a z  będą  w  M ohy lew sk iey  Izb ie  śk a rbow ey ,  w  
t e r m i n a c h  p r z e z  tgz  sk a rb o w ą  Izbę  ożnaczo- 
n y p h — pierw szym  dn ia  26 A pr i la  —  dru g im  
d n ia  logo  Maja  idącego 1816 r o k u —  życzący  
p r z e to  w zm ien iońe  d o b ra  W i a c i o r  n ab y ć ,  b ą d i  
za  go tow e  p ien iądze ,  bądź  p rz e z  ub e zp ie c ze n ie  
s u m m y  p o w y ż s z e j  z r e m a n e n t a m i  funduszowi  
e d u k a c y in e m u  na ieżn ey ,  w z y w a ią  się: a b y  n a  
p r z e r ż e c z p ń e  te rm in  a  w  Mieście G u b e r ń s k i m  
M ohy lew ie  w  t a m e c z n e y  ś k a r b o w e y  Izb ie  opa­
t r z e n i  fo rmalnośc iam i  p r a w e m  p r z e p i s a n e m i  
jawil i  s i ę —  O  czem  d la  wiadomośc i p o t r z y -  
k r o ć  do G a z e ty  K u r y e r a  .Litewskiego, p o d a ć ,  ' 
a  dla  o-pubłikowani a  po  G u b e r n i a c h , R z ą d o m  
G u b e r ń s k i m  p r z y  k o m m u n ik a c y a c h  e x e m p la -  
r z e  obwieszczenia  przes łać ,  taż  K o m m issy a  d e ­
t e r m i n u j e . —  J a n u a r y i  12 dn ia  1816 ro ku .  .—  

A dam  H r a b i a  C hrep tow icz Kc.jnniissarz.
Michał D m ochow sk i  Pisarz .

t____________________________________ _
5. W handlu obrazów i kopersztychów ,'  JP. 

Weissa w Kardynalii pa ulicy zamkowey , znayduje 
się do sprzedania Panta loa, roboty Ang ielsk.j>y, 
pięknego kształtu ; z drzewa mahoniowego , o sze­
ściu oktawach, ton przewyborny. ; Instrument ten 
jest  mocno zrobiony j mechanika jego jest tak sztu- 
cźna , iż obeyśćby sig można baz pedałów:' mo- 
cnieyszem lub słabszem prz y ciśnieniem palców, głos 
nay słabszy lub naymocnieyszy wydać można,  a 
przez nową tg mechanikę , nigdy-sig prawie in  
strument ten^ nie rozstraja , co wielką jest przysługą 
dla miłośników tfmzyki , mieszkających na prowia-

§<!®ie częstokroć trudno mieć orgamistrza do 
nastrojenia. — W  tymże handlu znoyduje się do 
sprzedania.. Pan tal on Wiedeński,  cały z drzewa ma­
honiowego, brązem ozdobiony, piękpego , pełnego 
tonu. Obydwa te instrumenta łatwe są do grania-, 
i za słuszną cenę nabyte bydź mogą.

3 Niżey podpisany mąiąc sobie w roku i g r i  
powierzony dn atentowa'nia w Sądzie Gównym 
Litewsko Wileńskim czasowego departamentu od W.* 
Bogumiły z H«hnow Ostamewiczowey interes pra<

t



v m y  z  W  W .  H e r m a n e m ,  D y d r y c l i e m , K r z y s z t o f e m  
i  L u d w i k i e m  G r o t h u z a i n i  S z a m b e l a n i c a t n i ,  p o  d e k r e ­
c i e  o c z e w i s t y n i  ' Z i e m s k i m  U p i t s k i m  w r o k u  1 8 0 2  
l i p c a  i o g o  d n i a  f e r o w a n y m ,  g d y  d o t ą d  ż a d n e y  p o ­
w z i ą ć  n ie  m o ż e  w i a d o m o ś c i ,  c z y  W .  O s t a m e w i c z o -  
w a  j e s t  w ż y c i u ,  a lbo  g d z i e  p r z e b y w a ,  ż  p o w o d u  
w i e c ,  ż e  s p r a w y  w t y m ż e  d e p a r t a m e n c i e  są  z b l i ż o -  
n e m i  d o  k o ń c a ,  i a k t o r a t  w z m i e n i o n e y  a k t o r k i  n a  
u g o d z i e  z a p i s a n y  r y c h ł o  w o ł a n y m  b y d ź  m o ż e ,  p r z e z  
n i n i e y s z ą  t e d y  o d e z w g  u p r z e d z a  W .  O s t a n i e w i c z o -  
w ą  lub j e y  s u k c e s s o r o w ,  i ż b y  n a s t ę p u j ą c e m u  d o s y ć  
d l a  sJt-bie w a ż n e m u  a s s y s t o w a l i  i n t e r e s s o w i  w d e ­
p a r t a m e n c i e ,  i n a c z e y  z m a z a ć  a k t o r a t  , l u b  s ię su­
p e r  u l t y m a r n i e  k o n d e m n o w a ć  n i e  w i e d z ą c  o  ż y c i u  
a k t o r k i  z o s t a n i e  p r z y m u s z o n y m .  t S r ó  m i e s i ą t a  s t y ­
c z n i a  t o g o  d n i a .  B e r n a r d  S o b a ń s k i .

1. S ą d  T a x d t o r s k o  E x d y w i z o r s k i  w m ? j § t n ó -  
<5ci R u b n i e  w p o w i e c i e  W i l e ń s k i m  s y t u o w a n e y  e x y -  
s t u j ą c y  , z b l i ż y w s z y  sw oj g  c z y n n o ś ć  k u  o c z e w i s t e -  
m u  r o z s a d z e n i u  j w prz- c iy jg u  t e r a ż n i e y s z e g o  M c a  
J a n u a r y  i, o g ó l n ą  k o m p e t v t o r s k ą  s p r a w ę  w z i ą ś ć  o s t a ­
t e c z n i e  d o  n a m o w y  p o s t a n a w i a , ' i  w t y m  p o r z ą d k u  
z a w i a d a m i a  k r e d y t o r ó w  i p r e t e r t s o r ó w  m a j ą c y c h  
s t o s u n k i  d o  t e g o  m a j ą t k u  , i ż b y  b e z  ż a d n e y  z w ł o k i  
d l a  o b j a w i e n i a  s w oi ch  p r e t e n s y o w  w s ą d z i e  n i n i e y -  
s z y m  j a w i l i ,  g d y ż  w p r z e c i w n y m  z d a r z  niu w e d le  
f e g ó ł  remmis . s y  i n e g o  d e k r e t u  n a  n i e s t a w ;  j ą c y c h  
a m m i s s y a  z a p i s a n ą  sęj&stair.e » I g n a c y  J  in U sz e w ic z ,  
S g d z i a  Z i e m .  P t u  O ś z m i a ń  E x d y w .  P r e z y d u j ą c y —  
R a f a ł  P i s a n k a  S g d z ia  G r o d z .  P t u  W i l e ń .  E x d y w . ■_* 
K a z i m i e r z  S z y s z k o  S g d z i a  G r o d z .  P t u  Z a w i l .  E x d y w .  
R e g e n t  M a r c e l l i  1 a l l at .

i .  N i z e y  p i s z ą c y  sig s t o s o w n i e  d o  o ś w i a d c z e n i a  
w K a n c e l l a r y i  Z i e m .  W i l e ń .  w roku .  t e r a z n .  18 16 .

’ J a n u a r y i  i l  dn ia  p r z e c i w k o  W W .  W i k t o r y n o w i  Mop-  
p e n o w i R o t m .  T r o c .  , R a f a ł o w i  B i e n k u ń s k i e m u .  P i e z .  
T o m a s z o w i  G a n o w i  S g d z .  O s z m .  z a n i e s i o n e g o  - po-  
w t ó r n i e  z a p o w i a d a j ą c  p r o s z ę :  a b y  c iż  w sp ó ln ie
w s z y s c y ,  j a k o  O p i e k u n o w i e  n i e l e t n i e g o  P o t o m s t w a  

' ( z e s z ł e g o  W i n c e n t e g o  H o p p e n a  ; s z c z e g u l n i e y  W .  
B i e n k u ń s k i  i G a n  t e s t a m e n t e m  n a z n a c z e n i ;  O b b g i  
S u k c e s s o r o m  W i n c e n t e g o  H o p e n a  s ł u ż ą c e  p r z e z  
n i e g o  z a ż y c i a  j e s z c z e  w l r c z b i e  o ś m i u  s z t u k  u m n i e  
z l o k o w a n e  pod  sw ó y  kwi t  o d e b r a l i  i s t o s o w n i e  d o  
P r a w a  o r a z  n i e l e t n i c h  d o b r a :  G p i e k u ń s k ą  zajgl.i sig 
c z y n n o ś c i ą .  M a r c i n  S z e n d z i ń s k i .

1. R o k u  1 8 1 6  m  e s i ą  a j a n u a r .  18 d n i a ~ —»S ą d  
T a x a t o r s k o  E x d y w i z o r s k i  d e k r e t e m  R e m n a i s s y y -  
n v m  S ą d u  G ł g o  L i t e w .  W i l e ń .  D e p a r t a m e n t u  d r u ­
g i e g o  n a  d o m i a r  s a t y ś f e k c y i  W i e r z y z i e ł o m  z e s z ł e g o  
W i n c e n t e g o  B i l l e w i c z a  S z a m b e l l a n a  D w o r u  P o l s k i e ­
g o  w d n i u  15 p r n e s e n t i u m  d ó  m a j ę t n o ś c i  C z e k i s z e k  
w P c i e  R  s i e ń s k i m  s y t v o w a n e y  z e b r a n y  , c z y n n o ś ć  
s w ą  p i e r w s z e m u  z j a z d o w i  w ł a ś c i w ą  d o p e ł n i ł  —  A d -  
m i n i s t r a c v ą  u s t a n o w i ł  , p o m i a r  z i e m i  i k o m p o r t a c y ą  
p r z e z n a c z y w s z y  p o w t ó r n y  z ja z d  s w ó y  n a  d z i e ń  i g  N o -  
W e m b r a  t e g o ż  r o k u  o d r o c z y ł . —• W  j a k o w y m  t e r m i n i e  
ż e  1 z i e ło  swe o s t a t e c z n i e  d o  k o ń c a  d o p r o w a d z a ć  
p r z e d s i e w e ź m i e ,  w s z y s t k i c h  I n t e r e s o w a n y c h  z a w i a -
daffl  0  __  A w z d a r z e n i u  n ie  j a w i e n i a  sie n a  o z n a c z o n y
c z a s  z p r e t e n s y a m i ;  ż e  w s k u t e k  R e m m i s s y ,  a m m i s -  
s v ą  p r e t e n s y o w  w s z e lk ic h  z a p i s z e  —- U r z ę d o w n i e  
p r z e - .  G a z e t g  K u r y e r a  L i t e w s k i e g o  o g ł a s z a .  ►—. J ó z e f  
E u r n e y k o  S g d z ia  Z i e m .  P t u  R o s  pń.  E x r l y w i z o r . .—, 
A n t o n i  C h r  an o w s k i  S ę d z i a  G r o d z .  P t u  R o s i e ń s k i e g o  
E x d y w .  ~ W i n c e ■ tv  S l m o r t o w i c ż  G r o d z .  B r a s ł .  P i ­
s a r z  E x d  y wizo r .  .—. R e j e n t  E x d y w i z o r s k i  I g n a c y  J a -  
g i n t o w i c z .

3. Wedle Ukazu JEG O  3M P E R A T O R S K I E Y M O ­
ŚCI Si. mowładnąCego całą Rossyą etc. etc.  etc.

Z powodu uozynioney w dodatku do gazety Korre- 
»poi.dent» W*rsza wskiego za Nrera 26 w dniu i  k w i e t n i a  
1815 ro k u ,  ręką niby niejakiegoś JP. Stanisława Hromy-

ki Sedz.  Niewie dz ,  w którym kraju i D y s t r y k c ie  miwm- 
iaceeo s i ę .  w publ iczney aw izacyi ,  Że ma u s iebie cbectrts 
żadnemu p o w ą tp iw a n iu  nic uległe d o w ody  w sparciu e x y  
s tencyi  t estamentu  ś p. 'W alen tego  Wołczacki ego  Binku*;go
na  T o m a s e n s k i e g o  w  r o k u  i g c p  c a s t a ć  mianego  d o t y c z ą ­
c e  r a z e m  u p e w n i ć  zd o ln e  że  ow  l i r o m  ka za l  l e c Z ę t a -  

e g o ż  t e s t a m e n t u  był og ob i s c i e  przez  B u k u p a  p r o ­
szonym 1 pisał się -  X 1 ąd z Taulery W oł znoki Kanonik
I n f b m t s k i ,  b r a t  r o d z o n y  t e g o ż  Bi skupa  1 ponrni J e d y n y  

1 - r oku w  S ą d z i e  L t len i .  W l*

rza do tegoż  testamentu był osobiście j>«**z Bukupa  p r o ­
szonym 1 pis*
Inflantski  , b
nas tępca w celu spełnienia wyrok .
leńskim pod  rokiem i § i 4 Kwietnia  29 <*»*» zasGcgo,  p o ­
nownie  wszys tk ich  w dniu 10 Czervw a przez  g a z t , ę Ku­
ryera  Li t .  p o c i ą g n i ę t y c h ;  a szczegu.rne JPana .^ . au is ława 
H r o m y k ę ,  dopiero  jawiącego się przez  n imeyszą  L d y -  
k ta lny Pozew p r z e d  Sąd Ziemski P t u  W i ;,nsk iego Jako 
po dekrec ie  powtórnym nies tannym na tymże Uro . ra nr  w 
roku idącym Januar 10 dtiia ot rzymanym w ty m że  Z  em­
skim Wileńskim Sądz ie  w z y w a  po raz t rzec i  loco p e r  agen­
das eXecut ioi i is ,  czy l i  w mieyscu  ExekuCyi  do U - f rawle-  
dl iwien ia  się z reges t ru  ta k to wego z nas tę pnych  po­
w o d u ją c  p r z y c z y n :  Jmo G d y  W W .  tl tol-  t es t amen t
przez  Urodź Fabijana Szukiewicza  pod  rokiem 1 Ri t nue-  . 
siąca Lis topada  , Urodź .  Sympl icyauowi  Popławskiemu 
P r e z y d e n t o w i  Ziem. Lidzkiemu w r ę c z o n y ,  ■ przezeń  do 
S a d u  Ziem Wiień  w oryginale rep ro du kowany  , w p o d ­
p isach Biskupa i p ieozętarzy  z zewnęfrzney swojey po- 
s tacy i  j awną fabrykacyą zbrodni  m ew ied z ie c  pr zez  k: go 
spełuioney odl iczył  i w y ś w i e c i ł  lak dalece ze 1 Po­
pławski  i dalsi Donatorynszowie  Moniuszkowie ,  Ttzemet; -cy 
Wołk Sędzia i Pe t roso l ion om go się wyrzekl i  a Sąd  Z i e m ­
ski Wi leński  w w i d o k u ‘odkrycia  sprawy rzecz ca łkowi tą  
o sprawunek tego  szpargału do Reges t rów t a k t o w y c h  
odesłał  , i Xięd  z u Kanonikowi W rdczackiemu p o c i ą g - ą p  
wszys tk ich  d o ' r o z p r a w y  pozwem Edyktalnyin de t e rm in o ­
w a ł . — ado Zaczym gdy przedmiot  guowany d o r o z S i .  ru 

^ M a t e r y i  zasługuje iżby  prz .  z wszys tk ie  s topnie dorypdów 
przechod zi ł  podług  s rog  ści Ustaw na taki n  dz»y wła­
śc iwych .  — 3tl0 W jakowym względzie gdy (Jrodz S: a- 
nisław Bromy ka, w gazecie KorrespOndenta War z a .  sk . -go  
przypow iada jąc  się do ucześuic twa sprawunku tegoż  te ­
s ta m e n tu  niby P ieczętarz  lubo swóy pot .yt  w in- ją 'ku 
s ta re y  woli  obwieszcza  lecz w jakim kraju , Gube'miii.  
Po w ie c ie  , i Parafii  ów folwark Kx y- tu j e  , u ie p rz y i .o s i  ! 
ża w iadom ienia , w k tó rym oraz Dy s t ry k c i e  U r / ę d .  m Sę­
dz iego Zaszczycony uieobjaśma — L o  więasza p r t yby .. ie 
osobistego dla udowodnienia swego podp i -u  do teatemen-  
t u  nie deklarując ,  w z y w a  tylko  iżby się k t t k o l w i r k  do 
jego wp ro s t  udał  dla przy jęc ia  św iadec twa ; p rzez  taki*, 
iwięc sposób gdy Kabaliezną skłonność d 1 > *utwortt ty lko  
fa-kcyi nie zaś odkryc ia  p ra w dy  zapowiada.  — ą to  S ta tU’ zaś 
L i t e w .  w -Art. i ó  z Rozdz.  r  i KonsE 1726 w r o d z a j u ' sto­
sunku do ty cząoyc h- s f ę  stawać osobiście przed  Sądem 
rozkaza ły a osobno Art .  7 z Roz.  730 wzdarzei t iu D y s p u ­
t y  własnoręcznych  pisrnów lub ich wpierania komparo- 
wać  na Sądz ie  obecnie  , nie zaś przez  P lenipoten ta pr ze ­
znaczył  , nakoniec gd y  A r t .  agi z Roz. g. P ieezę tarzami 
do tes tamentów Urzędników , a w ich n i eb y tn o śc i  samą 
szlachtę r o d o w i t ą  w wielkim X ięa tw ie  L i t .  osiadłą wiary 
godną  mieć chc iał  i determinował , z kąd Wyp ływa rze- 
cz ew is ta  p o w i n n o ś ć  iżby  ów Stanisław Hromyka  Pieczę- 
t a r / e m  mianujący się i pewn ość  swego podpisu  i kondy- 
cy je  wyrażone p o d ł u g  S t a t u t u  udowodni ł  ; z t y c h  więc 
ogulnie. p rz epow ie dz ian ych  pobudek  Załłcy Xią dz  Kano­
nik pozywa O 'ż a ło w a n e g o  Stanisława Hromykę przed  Sąd 
Ziemski Wi leński  do Regest rów Tak to w y ch  o nakazanie wa­
rowania locum standi ,  a w kolei iżby Odżałowany za dóyściem 
przez gaze ty  tey  Edykta lney  cy t acy i  nie ty lko  sam oso­
biście do wzmiankowanego Sądu  przybywał ,  ale te ż  złożył 
naypewnieys2e  d o w o d y  swego u rz ę d o w a n ia ,  i kondycyi,  
n ienui iey  osiadłości 2.iemskiey p rz ez  należne od zwierz- , 
chności  pod k tó rą  p r z e b y w a  świadec twa p r z y c z y n  wszy-f 
stkim pr zy ją ł  nayry chleyszą ,  i żadnym zwłokom niepodle­
g łą  rozprawą,  stopniami stanowi Interessa  odpowiedzia­
mi, a wrazie nieokszania dowodów t e y ż e  osiadłośoi Ziem- 
skiey ,  o pos tąp ien ie  z nimże wedle Ar t .  29 i 45 z Roz.  4 
tudz ież  Monarszych Ukazów o rozciągnien ie  kar prawami 
przepisanych i powrót! wy d a tk ó w  pr aw nych .

Roku i g i ó  mie.-iąoa Januaryi  r4 dnia, W o ź n y  niżey 
podpisany świadczę iż Kepi ją  takową pozwu z godną  z ni- 
n ieyszym A ute nty kiek  w Sj^rawie WJXiędza  Taulerego 
Wołczackiego  Kanonika Inf lantskiego po Stanisława H ro ­
mykę  Sędziego n iewiedzieć w k tórym kraju i Des t rykcye  ( 
mianującego się, przed  Sąd Zićmski  P t u  Wileńskiego do 
dr z w i  sądowych  tegoż  Ziemstwa P t u  Wileńskiego przy­
bi łem i p rzez  pub l iczne  osobne Awizacye  w K urye rze  Li ­
tewskim ozuaymiłem i opowiedz ia łem — Dat u t  Supra.

Jan S ipo wicz  W oźny P t u  Wilenskiego.

3 . Dom c s ł y  n a P o p ł a w a c h  pod  N r .  1333'Jsytuowany, 
z meblami i wszelkiemi wygodami ,  ż ogrodem , polami do 
zasiewania jes t  do najęcia,  takoż Kanarki,  Skowronki  kuran­
tó w  uczone,  Sroki  gadające,  Słowiki  są do sprzedania,  kto 
snb;e ż y c z y  jedoo abo drugą  nabyć ,  n iech aię zgłosi 4* 
Aktork i  t ego  domu. Jdat dnia 13 Jauuar,  i g i ó  roku.

Rozalia F rob enow a ,  t e r az  Sołocka Majorowa-
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